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0  ochronie żelaza i stali przed rdzę.
II.

I. Środki chroniące przed rdzą.
Ogólna zasada skutecznego stosow ania tych  środków  pole

ga na tem ,żze pow ierzchnie przedm iotów  żelaznych lub sta lo 
w ych zmienia się w ten sposób, że sta ją  się one znacznie od
porniejsze na działanie różnych szkodliw ych czynników : po
w ietrza, w ody, kw asów , ługów  i t. p. Takie „izolow anie" tych 
przedm iotów  od działania .tych czynników  może nastąpić róż- 
nemi sposobam i: drogą m echaniczną, chem iczną lub naw et 
e lektryczną.

A. Środki mechaniczne.
Do tej kategorji należą w szystk ie te środki, k tóre  chem icz

nie na pow ierzchnię żelazną lub sta low ą nie oddziaływ ują; a 
w ięc różnego rodzaju farby, lakiery , zaw ierające z jednej 
strony  różne substancje obojętne, jak grafit, rozpuszczone lub 
rozm ieszane w  takich  p łynach obojętnych jak  pokost, olej 
m any, my ło^ i tłuszcze obojętne i t. p. W szystk ie  te środki 

mogą uchronić p rzed rdzą tylko powierzchnię czystą, nie za
w ierającą zarodków  rdzy. Najmniejsze ślady  rdzy  rozw ijają 
się i pod taką  pow łokę, chociaż nie tak  prędko.

Do bardzo skutecznych środków  chroniących przed rdzą 
należy steatyt (speckstein). N ależy  on do w odnych krzem ia
nów m agnezow ych i p rzedstaw ia pew ną odm ianę talku. U ży
w any  jest przez k raw ców  do rysow ania na suknie zam iast 
kredy, a sproszkow any, z pow odu sw ej ślizkości, ma zoitoso- 
w anie jako proszek do rękaw iczek. Posiada on szereg  zalet, 
k tó re  go robią idealnym środkiem , chroniącym  przed rdzą! 
P rzedew szystk iem  nie zmienia się chemicznie, w obec czego 
me ulega zmianołn pod działaniem  czynników  atm osferycznych 
i w ody, i nie działa chemicznie na żelazo, jes t w ięc obojętny: 
posiada w ielką zdolność k ry jącą ; jest znacznie lżejszy od 
środków  m etalicznych, używ anych w tym  celu, w skutek  cze
go pokryw a znacznie w iększą pow ierzchnię, niż taka sam a

ilość bieli cynkow ej, minji i t. p. W skutek sw ej znacznej od
porności na działanie czynników  atm osferycznych jest on nie- 
tylko dobrym  środkiem  chroniącym  żelazo przed rdzą, lecz 
rów nież i środkiem  używ anym , celem zabezpieczenia róż
nych pomników  i obelisków  przed w ietrzeniem  i rozkładem . 
W  Chinach używ a się stpa ty tu  do zabezpieczenia budynków  
z p iaskow ca p rzed  kruszeniem  i rozpadem  pod w pływ em  po
w ietrza. S ta ty t, używ any jako środek chroniący przed rdzą, 
zw ykle się rozpraw ia w  odpow iednim  płynie: pokoście, oleju 
lnianym lub innych, często z dodaniem farby, celem o trzy 
mania pew nego zabarw ienia.

Do innych bardzo cennych środków  chroniących przed 
rdzą, należą: minja, biel ołowiana i grafit. Środki te, zap ra
wione olejem lnianym w  różnym  stosunku, lub też  używ ane 
w postaci czystej, gw aran tu ją  pełną ochronę żelaza przed 
rdzą, o ile posiadają zdolność dobrego i prędkiego w ysychania 
i pokryw ają przedm ioty w arstw ą  niezbyt grubą. Na specjalną 
uw agę zasługuje olej lniany i pokost. Badania i dośw iadczenia 
w ykazały , że odporność farb, chroniących przed rdzą, nie 

. zaw sze jest ta  sam a; zależy  ona od w arunków  w ysychania.
F arby  mają tę zpletę, że zm ydlają rdzę już się 

na żelazie znajdującą i jednocześnie zobojętniają k w a
sy, k tóre się mogą ew entualnie w y tw orzyć . W ogóle olej 
lniany należałby do idealnych środków  chroniących od rdzy, 
gdyby utw orzona przez w ysychanie pow łoka jego by ła  abso
lutnie nieprzepuszczalną. Poniew aż ona! tej zdolności nie po
siada, stara ją  się nieprzepuszczalność jej pow iększyć przez 
dodanie takich środków , jak parafina, cerezyna itp., robiąc ją 
z w artą  i odporniejszą na działanie tlenu pow ietrza. T rzeba 
w ybrać  takie farby, k tóre w chłaniają dużo oleju lnianego i 
bardzo  powoli się utleniają. B ardzo dobrą m ieszaninę można 
o trzym ać przez zm ieszanie oleju, trudno się utleniającego lub 
już częściow o utlenionego z miką lub grafitem. d. c. n.
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Nowa polska zdobycz techniczna w metelurgice odlewniczej.
W  nielicznych wprawdzie wypadkach i powoi- , 

nem tylko tempem, lecz i Polska udowadnia światu, *  
że na polu wynalazczych zdobyczy umysłu i postę
pu nie pozostaje zupełnie wstecz. W  ostatnim czasie 
już kilkakrotnie zwróciliśmy uwagę w  piśmie na- 
szem na wynalazki, dokonane przez Polaków i wno
szące w niejednych dziedzinach techniki bądźto do
niosłej wagi ulepszenia, względnie zupełny przewrót.
I znów podzielić się możemy z Czytelnikami wiado
mością, która w świecie przemysłu metalurgicznego 
pizyjętą będzie z wielkiem zadowoleniem. Chodzi tu 
o wprowadzenie znacznego ulepszenia w  odlewni
czej technice metalurgji, i to dzięki wynalazkowi p. 
Plucińskiego z Łodzi.

Metalowiec, p. W ładysław Pluciński, zamiesz
kały w  Łodzi, skonstruował bowiem udoskonalony 
piec do stapiania metali. Ulepszenia wprowadzone 
pi zez«wynalazcę pozwalają na znaczną oszczędność 
paliwa, czasu zużywanego na rozgrzanie żelaza oraz 
zmniejszenie obsługi. Dotychczas dla dokładnego 
obsłużenia pieca zatrudniano 3 robotników, kon
strukcja p. Plucińskiego wymaga tylko jednego czło
wieka.

Pozatem zużycie materjału i czałsu dla budowy 
pieca kalkuluje się znacznie taniej niż dotychczas.

Piec wykonany z żeliwa, za wyjątkiem ram i 
ti ansmisyj, które zbudowane są ze stali, osadzony na 
czterech nogach, 2 wały transmis., zaopatrzone są 
w 20 kółek rozmieszczonych w  dwu rzędach. Spód 
paleniska, złożony z szeregu p łyt z żelaza lanego 
podparty jest belkami. Nowością jest rura, doprowa

dzająca do specjalnej komory wodę, powstałą ze 
skroplonej pary ze spalin, oraz komora dla oczysz
czania dymu. Wnętrze pieca wyłożone jest cegłą 
szamotową.

Wynalazca, urodzony w  Kaliszu, przez kilka 
ostatnich lat zamieszkuje w Łodzi, pracując w  bran
ży metalowej.

Z mechaniką zapoznał się p. Pluciński w wojski 
i gorącem jego pragnieniem było urzeczywistnić swr 
plany w dziedzinie wynalazków.

Wnioskując z krótkiej charakterystyki tego w y
nalazku nie ulega najmniejszej wątpliwości, że piec 
odlewniczy typu p. Plucińskiego* o ile wykaże w 
praktyce te zalety, jakie z wynalazkiem tym są 
sprzągnięte, znajdzie w  metalurgji szerokie zasto
sowanie, przyczyniając się w  wydatnej mierze do 
potanienia produkcji, o którą zabiega się obecnie 
wszędzie.

Jak się dowiadujemy, wynalazca opatentował 
dzieło swe, które stanowi pierwszy plon jego zabie
gów. Pan Pluciński pracuje obecnie nad rozwiąza
niem planu nowego pomysłu lamp, lecz szczegóły 
dotychczasowych wyników swej pracy trzyma na
lanie jeszcze w  tajemnicy.

Ponieważ wynalazca nie jest wyposażony w od
powiednie środki, by móc eksploatować pierwsze 
swoje dzieło pracy, sądzić należy, że w  gospodar
czych kołach interesowanych znajdzie poparcie, któ
re umożliwi mu przysłużenie się ludzkości może nie
jednym jeszcze wynalazkiem. —p.—

Nowe przenośne, samossące pompy motorowe.
Przyrządy do podnoszenia cieczy, z niskiego 

poziomu, mają w  gospodarstwie ważne znaczenie. 
Zakłady irygacyjne niesłusznie mniej się niemi po
sługują. /

Zagranica wyprzedziła nas pod tym względem 
i każde ulepszenie przyjmuje z żywem zadowole
niem. >

Łatwe zastosowanie pompy w połączeniu z mo
torem, zmniejszone koszty, a zwiększona wydajność 
s iły  ssącej przy opisywanym nowym przyrządzie — 
należy poczytać za ważny postęp.

Opatentowana nowa samossąca pompa motoro
wa, pod nazwą „Pum pm obir1) ze względu na ła
twość przenoszenia z miejsca na miejsce, taniość 
opału i niską cenę powinny zwracać uwagę właści
cieli sadów, ogrodów i pól wymagających sztucz
nego nawadniania i skrapiania, jak niemniej biur 
irygacyjnych kopalni skazanych na stałe odwadnia
nie terenów.

Zastosowanie pojedynczych części składowych 
'z wielką starannością wykonanych nawet przy stałej 
motoryzacji usuwa wszelkie drgania, a przeto umo- 
żliwa ustawienie pornpy w dowolnem miejscu, 
bez podstaw i fundamentu.

M ały motor dwa i pół PS. systemu hamulco
wego, ogrzewa się bez przygotowawczych środków 
naftą, a brak wentyli i kombinacji uwydatnia nie- \ 
zrównaną prostotę budowy. Sam motor nie jest 
szybkobieżny — robi 1350 do 1600 obrotów na mi

nutę, a uruchamia się przez otwarcie kranu i prze
sunięcia korby. — Przyrząd ochładzający nie do
puszcza zagrzania się motoru i części składowych 
całości. Przyrząd ujednostajniający ruch, automa
tycznie przystosowuje motor do zwiększonego lub 
zmniejszonego ruchu i zapobiega odchyleniu tak, ie  
całość przy zastosowaniu ochładzania, zapewnia 
nieprzerwaną trwałą pracę bez powikłań.

x) W yrabia je firma hamburska — F. W. Schule i Co.

•Ważną nowością jest opatentowana samossąca 
wartaczka, która ma tę zaletę, że pomimo zużycia 
zmniejszonej siły, przy połączeniu z motorem, w y 
kazuje znacznie wzmożoną wydajność. — Te szcze
góły dowodzą, że jest to najnowszy agregat, który 
p izy umiejętnem skupieniu doskonałości stworzył 
całość, niezależną od siły elektrycznej lub napędów 
■ - a wyłącznie od taniej nafty.

Uciążliwe napełnianie maszyny ssącej wodą, 
(szczególnie przy przewożeniu), bez której dotych-



czasow e pompy nie m ogły być uruchomione zupeł
nie odpada. — Jedno przesunięcie rączki (korby) 
w ystarcza aby w  1—2 minut, uruchomić całą pompę, 
k tóra w yrzuca 585 litrów  w ody na minutę, albo 35 
cbm. na godzinę. Dawne p ły ty  w entylow e dopusz
czały  zanieczyszczenie pom py w ew nątrz, a s tw ar
dniałe klapy skórzane utrudniały, a często w strzy 
m yw ały działalność pomp.

Zbudow any na najnow szych zasadach techniki 
„Pumpmobil“ sam orzutnie zapobiega temu. — Na
leży tu jeszcze zauw ażyć, że p rzy  sile w yrzucania 
w ody do wysokości 7— 10 m etrów  uruchomiony

„Pumpmobil“ nadaje się jeszcze do innego użytku 
Łatw ość przew ożenia m aszyny przez ustaw ienie na 
dwukołow ym  wózku umożliwia użytkow anie jej, ja
ko sikawki do gaszenia ognia. Każda siedziba dw or
ska, każda wioska, fabryka odosobniona, w  cz as ie , 
pożaru, znajdzie w  tej maszynie natychm iastow ą po
moc, bo samo parcie w ody może być unormowane 
do pożądanej wysokości.

W szystkie składow e części wykonuje fabryka, 
z najprzedniejszych m aterjałów , co pomimo niezna
cznej w agi (sztuka 75 kg.) zapew nia pompie długo
trw ałość. St. Kr.
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Ciekawe nowości lokomocyjne.
Przedsiębiorstw a, posiadające swe lokale / i  w ytw órnie 

nie skupione w jednem miejscu, lecz rozproszone w  pewnem 
oddaleniu, jedne od drugich, są zmuszone do zaopatrzenia 
się w środki lokomocyjne, przy pomocy których mogą w 
razie potrzeby przerzucać swe tow ary, surowce i  11. p. z jed
nego miejsca na drugie..

Dotychczas uskuteczniano to przy pomocy albo ręcz
nych wózków, w  razie mniejszych ilości przewożonych 
przedmiotów, ąlbo też przy pomocy wozów zwykłych i cię
żarowych z konnym zaprzęgiem. Tak samo w1 przedsię
biorstwach górniczych dopiero w ostatnich czasach zaczęto 
stosować siłę m echaniczną dla poruszania wagoników i 
wózków górniczych i jeszcze dużo jest kopalni, gdzie 
dotychczas praca idzie p rzy  pomocy ludzkiej, albo koń
skiej siły pociągowej.

W iększe zakłady przemysłowe przy rozległych prze
strzeniach, położone za m iastam i wprowadziły system kolejek 
wązkotorowych z zastosowaniem małych parowozów, lecz 
obecnie i w tym  kierunku, technika poszła dalej, dając no
we środki lokomocji, ekonomiczniejszs i wygodniejsze od 
wozów, poruszanych parą lub końmi.

Cały szereg zagranicznych fabryk maszynowych roz
począł budowę pojedynczych środków przewozowych, w y
zyskują!; do ich poruszania s i ł ę  e l e k t r y c z n ą .

Wymienimy na tern miejscu następujące znane nie
mieckie firm y: A r t h u r  K o p  p e l  A. G. (Berlin), A  k- 
k u m u l a t o r e n f  a b r i k  A. G. (Berlin i H agen), S i e - .  
m e n s - S c h u c k e r t - W e r k e  (Berlin), M a x  S c  h i e 
ni a n n u. Co. (Wurzen), A. G. Brown, B o v e r i  u.
C o, (Ludw igshafen u. Baden - Schweiz) i A. E. G. (B er
lin). N iek tóre z tych fabryk m ają również swe filje i w ar
sztaty w  Polsce.

Fabryki powyższe, jak  powiedzieliśmy, rozpoczęły bu- 
< owę ekonomicznych wózków, wozów zwykłych i ciężaro
wych i płaskich, poruszanych elektrom otoram i.

_ W ymagania, k tó re  staw iają korzystające z tych środ- 
row o vomocji przedsiębiorstwa, streszczają się w kilku  
zasa niezych życzeniach, m ianow icie: aby k o n s t r u k c j a  
a uc wózków była p r o s t a  n i e  w y m a g a j ą c a  c z y-  

s o  ̂ a c o w e j  o b s ł u g i ,  by b y ł y  e k o n o m i c z 
n e  i d ł u g o t r w a ł e .

Do tego też rzeczywiście zm ierzają firm y wytwórcze 
tych wozów m otorowych i  puszczają w  obieg wyroby, odpo
wiadające życzeniom konsumentów.

Opiszemy n iektóre najciekawsze okazy.
E l e k t r y c z n e  w o z y  p o m o s t o w e  (Rollwagen), 

tak  dla poruszania się samodzielnego^ jak zarówno mogące 
prowadzić cały pociąg towarowy, naładowany towarem(bud. 
fabryki B r o w n ,  B o v e r i  n. Co., Ludwigshafen).

Silna baterja  akum ulatorów  mieści się pod podłogą 
pomostu i jest zabezpieczoną od uszkodzeń żelazną ramą 
wozu, okalającą z boków. Rama, skonstruow aną z fasono

wego żelaza ,,U “ daje pewne gw arancje wytrzymałości u- 
rządzenia.

W ym iary pomostu są: szerokość 1,70 m., długość pomię
dzy bufetam i zderzakam i 5.15 m. rozstaw a osi 2.40 m.

Pomost znajduje się na wysokości 1,075 m. od w ierzch
niego brzegu szyny. P rzestrzeń  ładownicza równa się 7 m2.

Ciężar własny wozu —- 6,3 t.
Motor, poruszający platform ę, ma 6 koni maszynowych 

i pracuje na prąd  o napięciu 80 volt, robiąc 1.000 obrotów 
na minutę.

EleklMCzna platform a może się poruszać z prędkością 
10 km. na godzinę przy pełnem obciążeniu. N a rów nej' 
ziemi p latform a przy obciążeniu w 35 t. robi okrągło 6 km.

B aterja  akum ulatorów  sk łada się z 40 elementów fa 
bryki A k k u m u l a t o r e n f a b r i k  O e r l i k o n  (Oerli-. 
kon - Schweiz) obliczonych na 111 amper - godzin ' przy 1 
godzinowem w yładunku i na 162 amper - godzin — przy 
3 - godzinnem wyładowaniu.

M a ł e  w ó z k i  e l e k t r y c z n e  — fabryki A. E. G. 
(Berlin) stosowane dla mniejszych ciężarów i do poruszania 
się w prost po ziemi są doskonałe dla W arsztatów , fabryk ftp.
Są to wozy pomostowe o-wielkości użytecznej powierzchni:
2,3X1,2 m2.

Za platform ą znajduje się miejsce dla prowadzącego 
wózek, k tó ry  stojąc kieruje ruchem platform y, podczas pod
róży, tpk przy pomocy rąk , jak  zarówno i nóg.

S iła nośna w ózka =  1 t.
Baterja składa się z 40 akumulatorów przy 5 - godzin- 

nem wyładowaniu i 80 amper - godzinach pracy.
Zam iana ba terji lub jej ponowne naładowanie u sku

tecznia się w czasie odpoczynku w  pracy. W ózek wprowadza! 
się w ruch przy pomocy. 2 motorów po 0,9 koni maszyno
wych każdy, k tó re  nadają platform ie prędkość od 4 do 
8 km. na godzinę. Je s tto  szybkość znacznie w iększa od tej, 
k tó rą  można osiągnąć przy pomocy ręcznych wózków.

Co do ekonomiczności tego rodzaju wózków doświad
czenie pokazało, że p r ^ u ją  one znacznie taniej .aniżeli w óz
ki zaprzęgowe lub ręc:Se. Doświadczenie przeprow adziła na 
miejscu frankfurcka fabryka kolejowa. N a lokomocję w óz
kam i ręcznem i i  zaprzęgowemu w ydaw ała ona rocznie 12.100 
M. natom iast po zastosowaniu elektrycznych wózków koszty \  
spadły do 5.130 M.

W  szczególności Północna A m eryka zainteresow ała się 
tym rodzajem lokomocji, gdzie przedsiębiorstwa masowo 
przechodzą na elektryczne wózki. Je s tto  najlepszym w skaź
nikiem ich praktyczności, bowiem amerykanie rozum ieją 
się na ekonomicznych urządzeniach.

E l e k t r y c z n y  w ó z e k  z a p r z ę g o w y .  Jes tto  
■właściwie m a ł y  a p r a k t y c z n y ,  k tó ry  posiada li ty l
ko motor, baterję i miejsce dla kierownika, ciężary zaś są. 
ulokowane na doczepionych platform ach. Cały ten po-



ciąg może śmiało poruszać się prosto po zielni lub po uli-
(iaeh. Pojedyncze urządzenie i ekonomiczność — oto są 
głów ne zalety tego elektrycznego konia zaprzęgowego.

W ó z k i  e l e k t r y c z n e  z w i n d ą  używane o s ta t
nio w Ameryce (system  ,,E lcx tro fąn t“), przeznaczone są 
wyłącznie do podnoszenia i łajdowania tow arów  na inne w o
zy, platform y itp.

D yrekcja berlińskiego dworca osobowego zastosowała 
te . w ózki elektryczne do przewożenia bagażu podróżnych. 
T utaj baterja  jest zmontowaną na samej platform ie przy 
kierownicy, znajdującej s ię  za platform ą. M otor jest uloko
wany pod pomostem.

O statnio jednak i baterje  zaczęto umieszczać pod p la t
formą. W  tym  w ypadku akum ulatory są ulokowane w 
szufladach, k tó re  można z boku dla zamiany lub ponownego 
naładowania wyciągać.

*  *  *

,,C o w a n - T r u c k C o .1' (Holvoke, Mass. Am eryka) 
zastosow ała zupełnie nowy system lokomocji dla mniejszych 
ciężarów, przewożonych dotychczas ręcznie.

imj
N a prostym pomoście we formie tragarza  ustaw ia się 

pakunki.
Pod tę platform ę podprowadza robotnik n izką ramę na 

kółkach, k tó ra  jednym ruchem ręk i podnosi nieco z ziemi 
naładow aną platform ę i taczkuje ją  dalej. Po dostarczeniu 
rzeczy na miejsce przeznaczenia znów ram a się opuszcza. 

|  staw ia na ziemię naładowaną platform ę i wózek wyjeżdża 
z pod niej.

Ten sposób ma tę  w ielką zaletę, iż wózek stale może 
być w ruchu, nie potrzebując czekać ani na naładowanie, 
ani też na w yładunek platform y, zabierając już przygoto
wany „zawczasu ładunek w raz z platform ą.

Nie wątpim y, że ten k ró tk i oęis najnowszych zagra
nicznych środków lokomocji zainteresuje naszych przedsię
biorców, bowiem dochodowość każdego w arszta tu  lub 
fabryki zależy wyłącznie od ekonomiczności i wydajności 
jego urządzeń.

T utaj zaś mamy szereg rzeczywiście, praktycznych no 
win transportow ych, k tó re  zaoszczędzą przedsiębiorstw u nie 
jeden tysiąc złotych rocznie.

„Technische Monatshefte“. inż. A.
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Kolejka do podawania cegieł.
[Umysł ludzki oddaw na szuka możności zmniej

szenia kosztów budowy gm achów. W ysiłki te idą 
tak w kierunku obniżenia kosztów produkcji i ich 
cen ostatecznych, m aterjałów , jak zarówno w ydat
ków na robociznę budowlaną, k tóra stanowi po
ważny procent ogólnych kosztów budowy.

Cały szereg istniejących wynalazków, d ą 
żących do zastąpienia robotnika przez ' urządze
nia mechaniczne, bardzo imało dotychczas był s to 
sow anym  w budownictw ie wogóle. Obecnie firma 
„ E d u a r d  N o e r i n g ,  S k ;ą  z o g r .  p o r ."  skon
struowała ciekawe a  praktyczne urządzenie, służące 
do podawania cegieł murarzowi w1 czasie Wykony
wania pracy.

Jest to rodzaj rolkowej kolejki (Ziegelrollbahn);- 
k tóra autom atycznie dostarcza robotnikowi "cegłę.

Urządzenie to składa się z dwóch stojących 
sztorcem długich desek, pomiędzy którem i są uh

mieszczone m ogące się obracać naokoło swej osi 
stalowe wałki, jeden przy drugim  na całej długości 
urządzenia t. j. od miejsca, gdzie cegły się znaj
dują, do miejscą, gdzie pracuje m urarz.

Cała kolejka musi być ułożoną nie poziomo 
lecz pod pewnym kątemj z nachyleniem się ku m iej
scu wykonywania pracy m urarskiej.

Nachylenie to powinno wynosić nie mniej jak 
50/0. Cegła, położona na wałki, dzięki swej Wa
dze sama zaczyna się zsuwać w kierunku pożądam 
nym, to jest ku murarzowi, obracając w swym ru 
chu wałki kolejki.

Ula obsługi całego urządzenia potrzeba li tylko 
dwóch ludzi: nakładacza cegieł i odbieracza.

Przy znaczniejszych przestrzeniach, dzielących 
robotnika-m urarza od składu cegieł, prosty ten wy
nalazek bezwarunkowo oddaje poważną przysługę,, 
zmniejszając koszty donoszenia cegieł. B a .

Na czasie!
Zdania poniższe, aczkolwiek częściowo 

niesłusznie nas dotykają, zasługują na u- 
wagę. R e d .

Ogół Polaków  ogarnia zdumienie, gdy widzą, że n a j
bardziej fantastyczne w i a-lo mości o Polsce znajdują w iarę 
zagranicą. Oburza ich często ignorancja zachodu w sprawach 
polskich.

W ypada zapytać co Polska zrobiła, by powyższy, fa 
talny dla interesów  k ra ju  stan  rzeczy się zm ienił? O tóż za
nim na to kłopotliw e pytanie znajdziemy odpowiedź, zasta
nówmy się nad tern, czem jest w łaściwie t. zw. „propagan
da?

Propaganda — to reklam a dostosowana do objek'tu pro
pagowanego i do tych, do k tórych  się przemawia. K ażdą 
propagandę, m ającą na celu zdobycie pewnych korzyści m a
terialnych można podporządkować zasadom propagandy czy
sto handlowej i  być pewnym, że pod w arunkiem  um iejęt
nego prowadzenia, wyda ona rezu lta ty  pomyślne. Tern się 
tłomaczy, że narody o zmyśle kupieckim mają zawsze 
pierwszorzędnie działający apara t propagandy państwowej.

P rzyjrzyjm y się teraz, jak  u nas w ygląda w  roku pań
skim  1926 zrozumienie propagandy handlowej, czyli reklam y 
towaru, a w tedy uświadomimy sobie dlaczego polska pro
paganda państwowa prawie nie istnieje. Nie trzeba bowiem

N A ł Z B L I Ż A J A C Y  S I Ę  S E Z O N
przyjmujemy zamówienia w większych _

Skład Fabryczny  
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różnych typów. W mniejszych ilościach 
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zapominać, że wszelkie poczynania pryw atne znajdują swoje 
odzwierciedleni?, w poczynaniach państwowych danego kraju .

Otóż naogół w Polsce kupcy propagują dó dzisiejszego 
dnia swój tow ar sposobem, -jak na stosunki w XX wieku 
dość oryginalnym : barykadują zam knięte sklepy deskami, 
a w razie o tw arte j wystawy, skrzętn ie gaszą św ia tła  dla 
oszczędności.. K lientow i, chcącemu coś kupić pokazują to 
war niechętnie, a zakupiony z zasady nie chcą odsyłać pod 
wskazanym adresem...

Reklam a św ietlna i  artystyczna praw ie, że nie istnieje.
A najbardziej zdumiewającym jest fak t, że naogól 

kupcy tra k tu ją  klientów  wrogo ,lub ,,-z ła sk i"  i naw et w 
czasach obecnego zastoju nie czynią w ysiłków , dla ich 
pozyskania przez różne ułatw ienia i zabiegi, praktykowane 
zagranicą w normalnych warunkach. P rosty  dowód: czy 
SIę często otrzym uje w Polsce prospekty firm , oferty itp . ? 
Praw ie nigdy...

Nic dziwnego ,że ludzie prowadzący handel w ten spo
sób w k ra ju  — s iłą  nałogu w  analogiczny sposób s ta ra ją  
się nawiązać kon tak t z zagranicą. W  następstw ie dziwią 
S1ę, że transakcje nie dochodzą do sku tku . Zapom inają o 
tern, że -— operując w handlu i produkcji m etodam i z 
czasów kró la  Ćwieczka — zostają, w walce o byt, zdy
stansowani.

P ropaganda państwowa, będąca wynikiem w ysiłków spo
łeczeństwa, operującego powyższemi zacofanemi metodami, 
nie może dobrze funkcjonować na gruncie przywykłym  do, 
innej intensywniejsze"' pracy. L. R.

W yciągi z „W iadom ości U rzędu P a ten to w e g o 1

(W yciąg z „W iadomości Urzędu Patentow ego", zeszyt 3, m arzec 1920 )

16—11 3805. Otto Vespermann (Poznań, Polska). 
Sposób w ytw arzania  nawozu suchego i zdatnego do 
m aszynow ego w ysiew u. 10. 11. 1923. Udzielono 18. 
12. 1925.

20D 3905. W incenty Lesiński (Poznań, Polska). 
Hamulec sankow y dla dróg żelaznych, w ykluczają
cy  m ożliwość zaciskania się. 3. 2. 1920. Udzielono 
11. 1. 1926.

W zory.
Rejestracja wzorów użytkow ych i zdobniczych.

(Po num erze re jestru  um ieszczona jest w  naw iasie data 
rejestracji, zaś w  końcu podana jest data  zgłoszenia).

A. Wzory użytkowe.
Nr. 409 (19. 2. 1926). W acław  Ufnowski, W ar

szaw a (Polska). Cepow a dw uprzedziałow a łuszczar- 
ka. 15. 2. 1926.

Nr. 411 (23. 2. 1926). W alenty  Fritsch, Poznań 
(Polska). Rozpętlicow y przyrząd do zasłon okien- 

-  nycli. 3. 12. 1925.
Nr. 413 (23. 2. 1926). Dyonizy Popław ski, W ar

szaw a (Polska). Kuchnia mechaniczna. 5. 2. 1926.
Nr. 414 (23. 2. 1926). Firm a M. Kuliła $-wie, 

Sokal (Polska). Stempel do skrzyń. 19. 2. 19263
B. Wzory zdobnicze.

Nr. 100 (19. 2. 1926). Firm a Jan Idźkowski i Ska, 
W arszaw a (Polska). Zespoły czcionek hebrajskich. 
17.2.1926.

Nr. 102 (23. 2. 1926). Firm a Jan Idźkowski i Ska, 
W arszaw a (Polska). Zespoły czcionek. 20. 2. 1926.

Nr. 104 (6. 3. 1926). Firm a Przem ysł D rzew ny, 
Ferm am i Schiitt, Czersk (Polska). G arnitury mebli 
uo pokoju sypialnego.

P a ten ty  na wynalazki.
U d zie le n ie

T łustym  drukiem  oznaczono numer patentu. C yfry  i lite
ry  przed num erem  patentu  oznaczają klasę, podklasę i grupę, 
do k tórej zaliczono w ynalazek. Następnie kolejno są  um iesz
czone: nazw isko w łaściciela pa ten tu ; ty tu ł w ynalazku; data 
zgłoszenia; po skrócie „P ierw sz .“ , k tó ry  oznacza p ierw szeń
stw o ze zgłoszenia w  jednym  z krajów , należących do Kon
wencji Zw iązkow ej P ary sk ie j, data  zgłoszenia zagranicznego 
i w  naw iasie kraj, gdzie zgłoszenia dokonano; data  udzielenia 
patentu.

4a»« 4017. Andrzej Deoniziak (Koza-Gotowka, 
Polska). Latarnia. 20. 12. 1922. Udzielono 23. 1. 1926.

7c« 3898. Henryk Ham burger (Kraków, Polska). 
Sposób do w yrobu opatrzonych wcięciami kółek, do 
przym ocow yw ania w  skórze, suknie i t. p. m aterja- 
łach. 12. 6. 1924. Udzielono 11. 1. 1926. 
p  Chemiczny Insty tut B adaw czy (Lwów,
1 olska). M etoda do osuszającego rozpylenia roztw o
rów  ciał stałych. 16. 8. 1924. Udzielono 11. 1. 1926.

12cD 3911. Mikołaj Niemczuk (Noworadomsk, 
Polska). P rzesącznik  do oliwy, 22. 5. 1924. Udzielono 
12. 1. 1926.

12rm 3952. Chem iczny Instytut Badaw czy 
(Lwów, Polska). M etoda w ytw arzan ia  siarczanu gli
nowego z krzem ianów  glinowych i siarczanu amono
wego. 16. 7. 1924. Udzielono 16. 1. 1926.

12rm 3953. Chem iczny Instytut Badaw czy 
(Lwów, Polska). M etoda usuwania w ody krystali- 
zacyjnej z krystalicznego siarczanu glinowego. 16. 7.
1924. Udzielono 16. 1. 1926.

21 ci* 4009. Tadeusz Kozłowski (Łódź, Polska). 
Poprzecznik do przew odów  elektrycznych. 9. 11.
1925. Udzielono 22. 1. 1926. |

Drobne wiadomości. 0
Termin otwarcia pierwszej ogólnopolskiej w ystaw y  

radiowej przesunięty.
Jak  się dowiadujemy, ze względu na zaburzenia 

w stolicy, otw arcie pierwszej ogólnopolskiej w ysta 
w y radjowej nastąpi dopiero 29 maja rb. W ystaw a, 
m ająca na celu propagandę radja i pokaz naszych 
w ysiłków  i efektów  w  tej dziedzinie, odbędzie się 
w  Szkole Podchorążych. ^

Sensacyjny wynalazek francuskiego inżyniera.
D onoszą z P a ry ża , iż pew ien francuski inż. w ynalazł m a

sz y n ę  do stenografow ania, k tó ra  dokładnością i szybkością 
p rzew yższa najdoskonalszych stenografów : daje ona bowiem 
przeciętną szybkość na m inutę 230 słów , k iedy rekord  kon
kursow y, stenografji-rę.cznej, nie p rzek racza  207 słów  na minu
tę'. System  pisowni tej m aszyny polega nie na znakach, ale na 
kombinacji liter i jes t bardzo ła tw y  do nauczenia się jak i do 
odszyfrow yw ania. M aszyna stenograficzna w aży  kilka kilo, 
a k la w ia tu ra 'je j sk łada się z 21 klaw iszy.



IMPORT EKSPORT
0  naszą ekspansję  gospodarczą na rynku 

b ra z y l i j sk im .
Pod datą 16 kw ietnia br. o trzym ała redakcja 

tygodnika naszego list z K urytyby (Parana, Bra- 
zylja), w  którym  jedyna tam że osiadła spółka han
dlowa polska podkreśla możliwości rozw ojow e, k tó
re istnieją faktycznie dla eksporterów  polskich 
na rynku brazylijskim .

Firm a ta, kierow ana przez rodaka naszego, p. 
Ignacego K asprow icza1), posiada już od dłuższego 
czasu przedstaw icielstw a Cegielskiego i grudziądz
kiej „Unji“.

Pow tarzając poniżej dosłow ną treść  listu tego 
i polecając go uwadze zainteresow anych w y tw ó r
ców, dołączam y zarazem  od redakcji życzenia po
myślności pod adresem  zaoceanicznych fodaków , 
pionierów naszej ekspansji handlowej.

Uprzejmie informujemy, że jesteśm y j e d y n ą  p o l 
s k ą  h u r t o w n i ą  w Brazylji.

Nasza firm a została  założoną z początkiem  b. r. jako 
spółka z ogr. odpowiedzialnością. Spólnikam i są tu te jsi 
kupcy i obywatele Polacy. Nowo założona firm a pow stała 
w celu utrzym ywania i dalszego rozw ijania handlu z P o l
ską. Posiada niezwykle pomyślne w idoki powodzenia, bo
wiem jako jedyna polska hurtow nia tego rodzaju, ma 
około 500 .klientów w kupcach polskich w Paranie. W pły
wy firmy, będą corazto w iększe w  m iarę rozrostu  tejże.

Posiadamy już k ilk a  poważnych reprezentacyj z P o l
ski, między innemi H .  C e g i e l s k i e g o  w Poznaniu; i 
„ U n j i w  Grudziądzu. Obecnie nawiązujemy dalsze nici 
łączności handlowej z krajem . Prosim y uprzejm ie u- 
mieścić o nas wzm iankę na łam ach Tygodnika. To dopo
może do osiągnięcia naszego celu, jakim  je st polska eks
pansja gospodarcza w Brazylji. Ponieważ zeszłego roku 
podczas jednorocznej próby przy firm ie Sociedade Commer
cial L im itada (polska spó łka eksportowa) zostało stw ie r
dzone, że tow ary polskie mogą tu  konkurow ać/z wszelkiemu 
towaram i innych krajów , oddzielono od wspom nianej firm y 
próbnie utrzym ywany dział im portowy i utworzono z n ie
go naszą firmę. Ta nowozałożona spó łka nosi nazwę S o -  
c i  e d a d e  I m p o r t a d o r a  L i m i t a d a  i  m ieści s ię  przy 
A  v e n i d a L u i z  X a v i e r  28  w K u r y t y b i e ,  P a r a n a  
B r a z y l j a .  C a i x a  p o s t a l  39  3.

Zainteresowanym  firm om udzielim y b e;z i n te r  e s o w nie po
trzebnych informacyj ,chcącym zaś w ejść z nam i w sto 
sunek .handlowy podamy wszelkie bliższe dane co do w a
runków  etc. N ajchętniej przyjm iemy w arunk i komisowe, 
podobnie jak to ma miejsce w stosunku do firm , k tórych 
reprezentację już posiadamy.

1 olecamy brazylijski rynek jako nuejsce dokąd euro
pejski eksport kierowaę się będzie sta le jeszcze na b. d łu 
gie la ta. Polskie przedsiębiorstw a tak  przemysłowe jak  i 
handlowo nie powinny się zrażać odległością, naszego ry n 
ku  zbytu, lecz na rów ni z dostawcami innych państw  eu
ropejskich stanąć w B razylji do w alki konkurencyjnej.

My chętnie podejmiemy się pośrednictw a w te j walce 
wierząc w jej skuteczność. Z góry dziękując za łaskaw e 
względy, kreślim y się z poważaniem

Sociedade Im portadora L im itada Gerente
Ignacio Kasprowicz,

*) Pozatem  są w  spółce panowie: Jó z e f  Dom ański oraz 
Franciszek Lachowski.

Gość wiedeński.
Izba przem ysłow o - handlow a w  Poznaniu podaje do w ia

domości, że p. inż. W itold. O koniew ski z W iednia, chw ilow o 
w Polsce, udaje się do Butgarji i Jugosław ii, celem  zaznajo
mienia się ze stanem  gospodarczym  tych  krajów  o raz  celem 
p iopagandy  gospodarczej Polski. W  tym  celu p. Okoniew ski 
zbiera filmy, p rzeźrocza i inne m aterja ły  ilustrujące poszcze
gólne gałęzie przem ysłu , — którem i posługiw ać się będzie 
p rzy  w ygłaszanych  przez  się odczytach oraz p rzeprow adza
nych konferencjach z p rzedstaw icielam i tam tejszego życia go
spodarczego. P . inż. O koniew ski baw i chw ilow o w  Poznaniu 
u b ra ta  sw ego, ul. 3 M aja, tel. 5497, pod k tórym  to adresem  
można zasięgnąć bliższych inform acyj; ad res w e W iedniu; 
W ien III, D apontegasse 10.

Z Rumunii.*)
1. W yszło  w  R u m u n ji rozporządzen ie , aby podatek  od 

zby tku  pobierany  był, p rzy  sprow adzonych  tow arach  przez 
kom orę celną, a p rzy  tow arach  produkow anych w  kraju, bez
pośrednio przez fab rykan ta .

2. U stalone zo s ta ły  znacznie zm niejszone op łaty  taks w y
w ozow ych od zbóż, kukurydzy , p rze tw orów  zbożow ych, by 
dła i m ięsa, d rzew a i produktów  naftow ych w  celu u ła tw ie
nia w yw ozu.

3. O statn io  w prow adzona od 1 kw ietnia ta ry fa  celna od 
w yrobów  m etalurg icznych  i w łókienniczych ma uledz zm niej
szeniu. T ym czasow o p rzed  uchw aleniem  ostatecznej ta ry fy  
celnej ma być w prow adzona ta ry fa  prow izoryczna, w  której 
w szystk ie  o p ła ty  w  lejach pap ierow ych  ta ry fy  z 1 kw ietnia, 
k tó re  p rzew y ższa ją  daw ne staw ki celne mniej niż o 50 proc. 
pozostaną bez zm iany. Te zaś staw ki, k tó re  p rzew yższają
0 w ięcej niż 50 proc. odnośne daw ne staw ki, będą zmienione, 
lecz nie będą m ogły  p rzew yższać  potrójnej staw ki z przed
1 kw ietnia rb.

4. P o lsk ie  fa b ry k i, k tó re  p ro d u k u ją  a r ty k u ły  d la  ko lei, 
a  k tó re  p rag n ę ły b y  b ra ć  udział w  licytacjach  na dostaw y  
dla rum uńskich kolei, pow inny zw racać  się z p rośbą o zapi
sanie na listę d ostaw ców  do 1) D irection G enerale des Chemine 
de F e r Roum aine, D irection de TEkonom at, B ucaresti, Sales 
V ictoriei; 2) D irection G enerale des Chem ina (l‘!)Ł56 fer Rou- 
m ains, D irection  des A teliers, B ucaresti, C ara  de Nord.

W  prośbie w  francuskim  lub niem ieckim języku pow inny 
być w yłuszczone w szelk ie w y rab ian e  a rty k u ły  dla kolei, do
łączy  opis fabryk i, rok założenia, ilość robotników  itd., po
żądane p rzesłan ie  zaśw iadczen ie  polskich kolei, że fab ryka jest 
dostaw cą naszych  kolei.

Tylko firm y zapisane m ogą być zaproszone do w zięcia 
udziału w  licytacji, p rzy tem  zapis musi nastąpić w cześniej.

O becnie zap isyw ane firm y do 30 czerw ca mogą być za
praszane na licytację dopiero  w  k w arta le  od 1 lipca.

5. K urs leja w  kw ietn iu  w  Z urychu:
1-go — 2,145 cm .; 7-go — 2,145; 10-go — 2,125; 15-go 

— 2,125; 20-go — 2,10; 26-go — 2,00; 29-go — 1,99s/..
W  B ukareszcie  tendenc ja  dla w alut m ocna; lei stale trac i 

na w artośc i, doznając w  ostatn ich  czasach gw ałtow nej zniżki.
Kurs dolara w  dniu 6 m aja 310—325 lei.

C h i c z e w s k i  — konsul.

*) W iadom ości ekonom iczne Konsulatu R. P . w  B uka
reszcie.



Programy radiofoniczne

G odz 
G odz. 6,00 
Godż? 
Godz.

W arszaw a, długość fali 430.
5.30— 6.00 po po i.: K oncert po; o łu d n i wy

■6,25: O dczyty  i  w yk łady . 
6.30— 7.00: K oncert.
7.00— 7.20: O dczyty  i  w yk łady .

G odz. 7.20— 7.55 w iecz.: S p raw ozdan ie  g ie łdy  ro ln iczej.

Berlin , długość fali 501 i 571.
G odz. 10.10 przed po ł.: P odan ie  w iadom ości o cenach d e 

ta licznych  a rty k u łó w  p ierw szej po trzeby .
Godz. 10,15: N ajnowsze w iadom ości. M eteorologia.
G odz. 11— 12.50 po po ł.: K o n ce rt poranny.
Godz. 12,20 : K rótkie spraw ozdanie giełdy berlińskiej.
Godz. 12,55: Sygnał czasu ze stacji w  Nauen.
G odz. 1,15: Najnoweze w iadom ości. M eteoro log ja .
G odz. 2,20: Spraw ozdan ie  z g ie łd y  b e rliń sk ie j.
G odz. 3.10: G ie łd a  p łodów  rolniczych. — Sygnał czasu. 
Godz. 3,30—4,55: K oncert gram ofonow y.
Godz. 5,00—6,30: K oncert popołudniow y.
G odz. 6.30: W sk azó w k i d la  pań  dom u (tak że  w  niedzielę). 
Godz. 7,00—8,30 w iecz.: O dczyty.
Godz. 8.30: R óżne rep rodukc je  w ieczorne, poczem n a jnow 

sze w iadom ości z dnia , sygnał czasu, m eteoro log ja , 
w iadom ości sportow e, te a tr , s łu żb a  film ow a.

G odz. 10.30— 12.00 w nocy: M uzyka do tańca.

Wrocław, długość fali 418.
G odz. 11.15 p rzed  p o ł.: M eteorologja .
G odz. 11.30: K o n cert gram ofonow y.
G odz. 12.55 po po ł.: S ygnał czasu  ze s tac ji N auen.
G odz. 1.30: M eteoro log ja , w iadom ości gospodarcze, poda

nie czasu.
G odz. 3.30: N ajnow sze w iadom ości, podanie cen na p ro d u k ty  

ro lne. I
G odz. 3.50— 4.20: K o n cert gram ofonow y.
Godz. 4.30— 6.00: K o n ce rt popołudniow y.
G odz. 6.45: M eteoro log ja , w sk azó w k i d la  dom u.
G odz. 6.00— 8.15: W y k ład y  i odczyty.
Godz. 8.25: K oncert, opery , opere tk i.

Praga, długość fali 368

G odz. 11.30 p rzed  po ł.: W iadom ości gospodarcze.
Godz. 12,00 w  poł.: Znak czasu.
G odz. 2.00 po po ł.: W iadom ości g iełdow e.
G odz. -1.30— 5.30: K oncert.
G odz. 5.45: W iadom ości giełdow e.
G odz. 6.15: W iadom ości gospodarcze.
Godz. 7.58: M eteoro log ja , poczem w zw iązku  z p rzed s taw ie 

niem  w ieczom em  — najnow sze w iadom ości, te a t’’., sp o rt

W iedeń , długość fali 531 i 582,5.
Godz. 9,10 przed poł.: Spraw ozdanie targow e.
G odz. 1.10 po p o ł.: Sygnał czasu.
G odz. 1.15: W iadom ości m eteorologiczne.
G odz. 4.00: W iadom ości giełdow e.
G o d z / 4.10: K o n cert popołudniow y.
Godz. 6.15 lub  7.00: Podanie  cen g iełdow ych , m eteoro log ja . 
Godz. 7.50 lub 8.05: Podanie  czasu, najnow sze w iadom ości, 

m eteoro log ja .

Przybory pszczeln icze:
o  SŁOIKI Z M ETALO W EM I Ś R U B A M I  
§  BALONY T U R Y Ń SK IE , M IO DAR KI i w  i
O w yrab ia  3750 Q

§  I. Zygmuntowicz -  Krosno (Małopolska). §

o
G 
O 
G 
G 
G

i w. i §

G
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l-a WĘGIEL GÓRNOŚLĄSKI
koks i brykiety oraz wapno
do naw ozu dostarcza  hurtow nie 
p o  n a j n i ż s z y c h  c e n a c h  2553

Biuro Handlowe W. Fr. Święty, Mysłowice.

ZAWIASY TAŚMOWE
d o  m ebli i fo r te p ia n ó w  w y ra b ia  2572

Mechaniczna Fabryka Wyrobów Metalowych 
A. Suwalski* Poznań, Niegolewskich 6.

Pow szechnie znana

/pawalnia „REKORD"
w ŁODZI, u l. G łówna 36  —  (wł. L. Taler)
przyjm uje do spaw an ia  najpow ażniejsze napraw y popę
kanych m otorów  sam ochodow ych, karterów  alum injo- 
w ych itd. W yrób apara tów  i palników  do spaw an ia  oraz 
m asow y w yrób ram i w id e ł row erow ych.!

c 0 0 0 3 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 ' ^ ^

W I E L K O P O L S K A  FA BRY K A  W Y R O B Ó W  M E T A L O W Y C H
BYDGOSZCZ, u lica  Dr. Emila W arm ińskiego 6. Telefon  n r , 821

SPECJALNOŚĆ: Z A M K I  n o  M E B L I .
K 3 0 9
^00000000000000000®®®®®0®®0^®ooooooo^oooooooooooocxx50oocxxxxxxxxxxxx)ooocxxxx.'cx

Resory
do powozów
w w szelkich rozm iarach lub 
pod ług  nadesłanych  w zorów  

po leca 2353

Wytwórnia resorów  P. M M M ,  Siarkowo p. Błotnica (Pozn.) |

FABRYKA WYROBÓW ŻELAZNYCH 2552

SU IM W IU i BO B A K O M , Bydgoszcz
d o s ta rc z a  ko rzy s tn ie  i odw ro tn ie  um y
w aln ie  że lazn e  la k ie ro w a n e , p o s tu m en ty  
u m yw alkow e, łóżka  w ys'cietane , zg rzeb lą  
w szy stk ich  gatu n k ó w , szu fe lk i do w ęgli, 
d ru ty  do koszy, łap k i koszykow e i s p r ę 

ż y n o w e  n a  m yszy i szczury , h ak i do łóżek , 
sk o b le  i h ak i k u te , k ó łk a  i d rążk i do ro lo - 

: sów , m iary  b ła w a tn icz e  w zorcow ane itd.
U C e n n i k  n a  ż ą d a n i e !



WIRÓWKI „BALANCE
kupują chętnie w szys 
cy gospodarze z po
wodu ich prostej i moc- 2082

.nej konstrukc ji i ostre
go odtłuszczania. Bę
ben jest zupełnie po je
dynczy, bez talerzy, bez 
gumy, dlatego ła tw e 
i wygodne czyszczenie.
D la  handlu prosperu

ją cy  p rze tm io t

GUSTAV K 0 S C H 0 R R E X  ♦ LUBAWA
(PO M 3R ZE) TELEFON 26

Studnie wiercons do każdej głębokości. 
W ie lk i skład części zapasowych, rur

oraz pomp wszelkiego rodzaju.

Reparacja szybka; monterzy stale do 
dyspozycj i

iHwiM iMiuwnnriBmK 1 . .

Fabryka pomp i budowa studzien f

Henryk Lund
Bydgoszcz,  ul. Sobieskiego 6. Tel. 249.
1272) Rok załóż. 1882.

v m m

jllEIII=l!!=lll=lli=lll=IIIEIIi=lll=tl!§  

— V  Trocnni cnanno 4  -iii Tresory ścienne -  w
SS tan io  na sprzedaż mają —

= Bracia Leśtreiter I
gj INOWROCŁAW UJ O K U C IU  ® 0  M E B L I CZYST° 0̂ IĘŻNC
—  F ir m a  z a ło ż o n a  w  r. i 90i .  - P r z e s z ł o  3 0 0 0  Sz t. w o b ie g u , p .  K o s z e w s k i ,  F a b r y k a  W y r o b ó w  M e t a l o w y c h

E III= III= III= III= IH = III= ||I= |||= |||= IU  1 61 ■     -

„IMPEX”
i F. ADAM CZAK &  S -K A  POZNA’N
;  U L IC A  W O ŹN A 10. - - - TELEFON NR. 56-74
,  p o le c a ją  do n a ty c h m ia s to w e j d o s ta w y  z b o g a to
*  z a o p a trz o n y c h  s k ła d ó w  na k o rz y s tn y c h  w a ru n k a c h

Kosy ze znakiem „Serce"-Sierpy styryjskie blacikowe z trzon
kiem j/0 , 2/0 i 0 - Sierpy zębate - Młotki i babki zagraniczne 
i krajowe - Pierścienie - Bańki pocynkowane - Osełki, oryginalne 

Bendera ze znakiem „K o tw ic a 11 
Na zapytan ie  s łu ż y m y  szczegó łow ą o fe rtą  2^15

OOOOOOOQ°OOOOOOOOOOOCXXXXXXXXXXX)OOOCXXXXXXXXj

E lH E IIIE IIIE IIIE lilE IIIE IIIE IIIE iiIE III

1 KOLEJKI POLNE |
“  systemu Spalding i Oolberg ~

I  W agoniki buraczane |
oraz wszelkie akcesorja «—

HI polecają 2077 III
iii Raszewski i Pluciński iii
E  FA B R Y K A  M A S ZY N  =

!ł! Poznań, ul. Przemysłowa 26. Tel. 28-91. !i!

EIIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIEm  
jjj Wypielacze^„Hexe“ od 1,75 do 4 m. jjj
■—  najdoskonalsze wypielacze, nie- —

zbędne do intensywnej upraw y ro li —

=  SiewmkF„Dehne“ i „Zimmermann“ ~  
U l  Pługi, kultywatory, lemiesze i od- m  

=  kładnie 2638 =
HI Cepy do młócenia, stal resorową III

1 Adolf Krause & Co., T.z o. p. =
III Toruń M okre . T e le fo n  N r. 646 . III
IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIE IIIs

ANDRZEJ BERLIŃSKI
WYTWÓRNIA W Y R Q B 0 W  METALOWYCH  

LWÓW, SŁOWACKIEGO 4 .
WYRABIA :  Z NACZKI  DLA PSÓW, OD ZN AKI  DLA 
WS ZELKIC H STRAŻYi POLOWEJ, LASO W EJ  it r . 
TABLIC E O R  J ENTAC Y J NE DLA GM I N , DROGO- 
WSKA ZYORAZ W S Z EL K IE  ODZNAKI  TŁOCZONE 

W METALU.

WARSZTATY SZE WCZENKI  11


